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O graniczam  się tu  do zasygnalizo
w an ia  te j różnicy zdań w  zakresie je 
szcze jednej kw estii w ątpliw ej z tego 
powodu, że jak  o tym  już wyżej była 
m owa, przepisy k.r.o. w  zakresie roz
w iązania przysposobienia — w przeci
w ieństw ie do ogółu przepisów  tego ko 
deksu — są zbyt lakoniczne i s tw a
rza ją  niezw ykle tru d n e  problem y. S a

W słowie w stępnym  do pracy A u
to r  1 podkreśla, że ścieranie się róż
nych poglądów uw aża „za jedną z p ra 
w idłow ości socjalistycznej n au k i p r a 
w a”, i d latego uw aża za swój obow ią
zek nie ty lko zaznajom ić czytelników  
z w łasnym i poglądam i, ale rów nież 
przedstaw ić w  pracy poglądy innych 
autorów , k tó re  uw aża za sporne, i za
jąć  w* stosunku do nich w łasne s tan o 
wisko. A utor w idzi w  tym  drogę p ro 
w adzącą do w zbogacenia dorobku n a u 
k i p raw a adm inistracyjnego.

Całość w ykładu  nauk i p raw a adm i
nistracy jnego  A utor zam ierza ująć w 
trzech tom ach: zagadnienia podstaw o
we, ustró j adm in istracji państw ow ej, 
insty tucje  adm inistracyjnego praw a 
m aterialnego.

K siążka recenzow ana, choć w  zasa
dzie przeznaczona d la  studentów  w y
działów  praw a, zasługuje na szersze 
zainteresow anie ze w zględu n a  nowe, 
o ryginalne ujęcie p roblem atyki oraz 
ze w zględu n a  jej przydatność dla 
teo rii i p rak tyk i, zwłaszcza adw okac
kiej.

K siążka dzieli się n a  sześć części po
święconych następującym  zagadnie
niom : przedm iot i s tru k tu ra  w ykładu, 
adm in istracja  państw ow a, praw o a d 
m in istracyjne, organy adm inistracji 
państw ow ej, podstaw owe zasady adm i
n is trac ji państw ow ej, rodzaje i form y

mo poruszenie m. in . także tych  p ro 
blem ów  i ich om ówienie — bez w zglę
du na to, czy m ożna się z propono
w anym i rozw iązaniam i zgodzić, czy też 
n ie — trzeba uznać za dalszą zaletę 
recenzow anej pracy. O innych je j w a 
lorach była już m owa we w stępnej 
części niniejszej recenzji.

B ronisław  Dobrzański

działan ia organów adm inistracji pań 
stwowej.

Pod ty tu łem  „Przedm iot i s tru k tu ra  
w ykładu” znajdujem y rozw ażania do
tyczące konstrukcji w ykładu nauk i 
p raw a adm inistracyjnego przy ję tej 
przez Kasznicę (1946), Langroda (1948), 
Jaroszyńskiego (1952 i 1956), J . S taroś- 
ciaka i E. Iserzona (1959) oraz innych 
teoretyków . A utor k ry ty k u je  przy jm o
w any w  w ielu  pracach podział nauki 
p raw a adm inistracyjnego na część o- 
gólną i szczegółową, proponując ze 
swej strony  podział na zagadnienia 
podstawowe, zagadnienia u stro ju  a d 
m in istrac ji państw ow ej oraz zagadnie
n ia  adm inistracyjnego p raw a m a te ria l
nego.

A dm inistracji państw ow ej poświęca 
A utor swe rozw ażania w  dwóch roz
działach, k tórych przedm iotem  jest 
określenie adm in istracji państw ow ej 
oraz analiza podstaw owych elem entów  
określenia adm in istracji państw ow ej. 
Z najdujem y tu  przegląd i k ry tykę  n ie 
których określeń adm inistracji p ań 
stwowej spotykanych w  lite ra tu rze  (m. 
in. u Langroda, Kasznicy, S tarościaka, 
S tudiennikina, Jaroszyńskiego, Long- 
cham psa, S tajnova, Ananow a, P ię tro 
wa, W łasowa i Kozłowa). Za n a jb a r 
dziej przekonyw ające uw aża A utor 
następu jące określenie: „A dm inistra
cja państw ow a jest to działalność pań-

i T e g o ż  A u to ra : O gólne p o stęp o w an ie  a d m in is tra c y jn e  — Z ary s sys tem u , P ań stw o w e 
W ydaw nictw o  N aukow e, 1962, s tr . 314.

W acław  D a w i d o w i e  z: N auka prawa adm inistracyjnego  — Zarys w ykładu , tom  
1 (Zagadnienia podstawowe), P W N  1965, str. 318.
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stw a ludowego, polegająca n a  o rgani
zow aniu n a  podstaw ie ustaw  bezpośre
dniej, p rak tycznej realizacji zadań te 
go państw a” (str. 21). W dalszych roz
w ażaniach A utor analizu je  podstaw ow e 
elem enty  określenia adm in istracji p a ń 
stw ow ej.

P raw o  adm inistracyjne poddane jesit 
rozw ażaniu A uto ra w  sześciu rozdzia
łach, k tórych  przedm iotem  je st: ok re
ślenie p raw a adm inistracyjnego; źró 
d ła ; zagadnienia ogólne; konstrukcja 
p raw n a pow szechnie obow iązujących 
źródeł p raw a podporządkow anych u s ta 
w ie; konstrukcja  p raw n a źródeł p ra 
w a  miejscowego; n iek tó re  zagadnienia 
w yk ładn i p raw a przez organy adm in i
s trac ji państw ow ej.

O rgany adm in istracji państw ow ej są 
przedm iotem  u ję tym  w  pięciu rozdzia
łach : usta len ie zakresu  rozw ażań, o- 
kreśletnie organu adm in istracji pań
stw ow ej, podstaw ow e k lasyfikacje o r
ganów, podział te ry to ria lny  państw a 
jako podstaw a lokalnych organów, 
podstaw ow e zagadnienia służby p a ń 
stw ow ej.

Podstaw ow e zasady adm inistracji 
państw ow ej są przedstaw ione w  n a 
stępującym  ujęciu: zagadnienia ogól
ne, przegląd podstaw ow ych zasad, za
gadnienie budow y podstaw ow ych za
sad n a  podstaw ie zasad części system u 
p raw a.

Form y działania organów  adm in i
s trac ji państw ow ej są przedstaw ione 
w  rozw ażaniach u ję tych  w  pięciu roz
działach: w prow adzenie, ak t n o rm a
tyw ny, zagadnienia generalnych a k 
tów  stosow ania p raw a i ak t adm in i
stracyjny.

T em atyka uw zględniona w  książce 
je st bardzo in teresu jąca . P raw nik , 
k tó ry  m a książkę w  ręk u  i zajrzy do 
spisu rzeczy, zdecyduje się zaznajo
mić z w ypow iedziam i na tem at licz
nych in teresujących go kw estii. Z a
rów no bowiem studen t p raw a, jak  i 
p rak tyku jący  p raw nik  może m ieć u- 
zasadnione rac je  do przypom nienia so

bie rozw ażań n a  tem at np. w ejścia 
do system u p raw a Polski Ludow ej 
przepisów  z okresu m iędzyw ojennego 
(str. -32) lub  wywodów n a  te m at p ra 
w a gospodarczego (str. 54), za k tó 
rym  to praw em  A utor w ypow iada si<; 
w  sposób następujący: „(...) dochodzi
m y do w niosku, że w  sensie zarówno 
badaw czym  jak  dydaktycznym  m ateria  
p raw a gospodarczego (w przyjętym  
wyżej znaczeniu) pow inna być tra k to 
w ana jako  w yodrębniona całość” (str. 
57). Również w yjaśnienie prob lem a
ty k i przepisów  stanow ionych przez o r
gany terenow e (str. 113) może się  oka
zać dla w'*.hi bardzo pożyteczną lek 
tu rą , rozw ażania zaś poświęcone w y
k ładn i p raw a zaw ierają  w iele cennych 
myśli, k tó re  mogą być pomocne p raw 
nikom  w spółuczestniczącym  w  stoso
w aniu  p raw a  (str. -138).

Już  przytoczone przykłady  w skazują 
w yraźnie na to, że książka zaw iera 
m ateriał, k tóry  czyni z niej w ielce 
p rzydatne narzędzie w  studiach i sto 
sow aniu praw a. A dwokaci znajdą w 
om aw ianej książce niew ątpliw ie po 
radę  i pomoc, i to  zarówno adwokaci - 
-radcow ie p raw n i jednostek  gospodar
ki uspołecznionej, jak  i adw okaci- 
-członkowie zespołu, prow adzący sp ra 
w y obyw ateli w  sądach i urzędach a d 
m inistracyjnych.

P rzedstaw ienie w  pracy poglądów  
chyba najw ybitn iejszych au torów  k ra 
jów  socjalistycznych w  kw estiach n a j
bardziej zasadniczych z dziedziny p ra 
wa adm inistracyjnego u ła tw i adw oka
tow i i innym  korzystającym  z książki 
poszerzenie i pogłębienie badan ia  k o n 
k retnych  zagadnień i zwiększy możli- 
w ęść znalezienia praw idłow ych roz
w iązań praw nych.

W artość pracy podnosi fak t, że A u
tor do rozw ażań nad zagadnieniam i 
nauk i p raw a adm inistracyjnego w łącza 
wypowiedzi znawców nie tylko te j dys
cypliny, ale rów nież dyscyplin sąsia
dujących z nią, jak  np. z dziedziny 
teorii państw a i p raw a (W róblewski), 
p raw a państw ow ego (Rozmaryn). K o
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rzysta jący  z książki nie może bowiem 
zapomnieć, że system  praw a PRL jest 
jeden, in sty tucje  p raw ne są ze sobą 
pow iązane w zajem nie, a kw estie p ra 
w ne trzeba  badać i rozw ażać kom plek
sowo.

stracyjnego, rozw ażania teoretyczne 
A uto ra n ie  są poparte  orzecznictwem . 
M iejm y jednak  nadzieję, że będzie ono 
uw zględnione w  zam ierzonym  trzecim  
tomie, k tóry  będzie poświęcony in sty 
tucjom  p raw a m aterialnego.

N iestety, podobnie ja k  w  innych p ra 
cach z dziedziny nauk i p raw a adm ini- Ł u d w ik  Bar
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Uchwały Prezydium Naczelnej Rady Adwokackiej
1. USTALANIE W YSOKOŚCI KWOT WYPŁACANYCH W ZESPOŁACH 

ADW OKACKICH RENCISTOM ZA PROWADZONE PRZEZ NICH 
SPRAW Y Z URZĘDU.

(uchw ała P rezydium  N aczelnej R ady A dw okackiej z dnia 27 października 1966 r.)

Prezydium  Naczelnej Rady A dw okackiej, po rozw ażeniu py tan ia R ady Adw o
kackiej w  Bydgoszczy:

„Czy kierow nicy zespołów m ają  obowiązek usta lać wysokość kwot, k tó re  n a le 
żałyby się zatrudnionym  w  zespołach adw okatom  pobierającym  ren ty  z ubezpiecze
nia społecznego za spraw y prowadzone przez n ich  bezpłatnie z urzędu, celem 
doliczenia tych kw ot do sum y w pływ ów  gotówkowych ze spraw  prow adzonych 
przez tych adw okatów ?”

Jak  w ynika z uchw ały p lenarnego posiedzenia NRA z dnia 30.VI.1964 r., adw o- 
kaci-renciści, tj. adw okaci pobierający ren tę  z ubezpieczenia społecznego, za tru d 
nieni nadal w  zespołach, pozostają ich członkam i oraz zachow ują w szystkie u p raw 
nienia członków zespołu. Jedynie w ynagrodzenie ich zostało unorm ow ane w  sposób 
odmienny. O trzym ują oni m ianow icie tylko „ taką kwotę, jaka w płynęła do zespołu 
z prowadzonych przez n ich  spraw , po po trącen iu  odpow iedniej części kosztów  
zespołu”.

Spraw y z urzędu należy niew ątpliw ie zaliczyć do sp raw  prow adzonych przez 
adw okata, wobec czego do kwoty, ja k a  w płynęła z prowadzonych przez adw oka- 
tów -rencistów  spraw  odpłatnych, trzeba doliczyć w ynagrodzenie za spraw y 
z urzędu, ustalone zgodnie z § 43—45 regulam inu  działania zespołów („P alestra” , 
n r  7—8/1965 — w kładka). Nie m a bowiem  w  tym  w ypadku żadnej podstaw y do 
trak tow an ia  adw okatów -rencistów  zatrudnionych w  zespołach odm iennie niż in 
nych członków zespołu oraz do przyjęcia, że nie należy się im w  ogóle w ynagro
dzenie za spraw y z urzędu. Oczywiście, zgodnie z cytowaną na w stępie uchw ałą

p o s t a n o w i ł o :

udzielić odpowiedzi tw ierdzącej.
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